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P o r z u c o n y  k o i i
na polu S k a r y s z e w s K i e m

W czora j inspektorzy Polsk ie j L ig i 
Ochrony Zw ierząt p rzy  ni. Grzybow­
skiej 40 pp. A . Fels, A . Borkowski 
i W . Nowak zostali wezwani na ra­
tunek konia porzuconego od 5 dni na 
polach Skaryszewskich wskutek pa­
raliżu  zadu i niemożności porusza­
nia się. W łaścic ie l konia K aro ) Cy- 
bert, zam. p rzy  ul. Grochowskiej 17, 
nio mogąc zabrać konia do stajni, a 
nie chcąc widocznie ponosić w ydat­
ków  na przetransportowanie go wo­
zem m iejskim , porzucił zw ierzę na 
pastwę losu.

W spom nirni w yże j inspektorzy 
zastali konia w okropnym stanic: 
pokrytego krwnwiącemi ranami, 
gdzieniegdzie z oberwaną w raz z mię 
sem 6kórą, wprost oblepionego przez 
muchy, a nio mogącego się poruszać. 
Chociaż podobno litościwi przechod­
nie przynosili koniowi jakieś poży­
wienie. a niekiedy podali mu liście 
z drzew, i  oganiali go od owadów, 
niemniej inspektorzy stw ierdzili, żc 
zw ierzę ledwie żyło z osłubienia i  bó­
lu, i  nie było pojono.

Ła tw o sobie wyobrazić, jak ie  ka­
tusze przechodził koń, leżąc w  takim

T E A T R !
T E A T R  N A R O D O W Y : Dziś i ju- 

tn  komedjr Bałuckiego „K Iuu ka-'a 
lerów*‘ z Dulębianką, Ćwiklińską, 
W ęgrzynem  i Staniftawsk.ru.

T E A T R  P O L S K I: Dziś i jutra ko- 
nedja muzyczna Benatzky‘ego „R oz- 
k. jzna dziewczyna'" z Romanówną, 
Dymszą i Symem.

T E A T R  N O W Y : nieczynny.
T E A T R  L E T N I : Dziś prem jera

kom edji Łachmana . Niepoprawny 
ho iś“  z  p ijse, kami hem ara.

T E A T R  M A Ł Y :  nieczynny.
K A M E R A LN Y : Dziś i jutro sztuka 

W acława Grabińskiego „Kuchanko- 
w ie ”  z Grywinska.

R E D U T A  ■ Dziś i  jutro szhika 
Szczepkowskiej „Spraw a M oniki".

H O LLY W O  )D : Dziś i 'utro rtw ja  
p. t. „H u la j Banda" z Halamą, Par- j 
neilerr i Żelicnowską.

. W !  .STA WY
I n s t y t u t  p r o p a g a n d y  s z t u ­

k i , K rólewska 13. W ystaw a „Życie 
polskie * m alar*tw ie“ .

ZAC H Ę TA : W ystaw a „Polska i jej 
lud” .

a U Z E U M  N A R O D O W E  (Podw aie 
15/17): W e  wtorki m alarstwo pol­
skie, w  czw artk i —  coce: A l. 3 M aja 
13/15: W środy, piątki, eoboty, nie­
dziele —  wystawa sztuki zdobniczej.

i  i A l  (Królewska 11). W ystawa 
z b io ro t a  p . n. „K ary k a tu ra  i g ro .e  
s k a ” . W y s ta w c y : B B erezow ska , W . 
D aszew sk i, F . T o po lsk i. Z. W asilew ­
ski.

K O N C E R T !
S i M. (Królewska 11). Od goaz. 

fS-tej —  orkiestra, dancmjt.

stanic pod prażąccmi promieniami 
słońca lub pod struga.ni deszczu.

Pohieważ choroba kouia okazała 
się nieuleczalna, Polska L iga  Ochro­
ny Zw ierząt wykupiła konia od wła­
ściciela i  po wezwaniu funkejonar- 
juszów zakładu utylizacyjnego, zwie 
rzę uśmiercono bezboleśnie i błyska­
w icznie za pomocą aparatu t. zw. 
humanitarnego, sprowadzonego w  
swoim czasie specjalnie przez L igę  z 
Londynu

W  każdym razie czyn właściciela 
porzucającego zw ierzę jest karygod­
ny i zasługuje na potępienie.

■ M in  ' '" lita —

P r z e b u d o w a
u i .  D ł u g i e j

Zatw ierdzono wniosek w  sprawie 
przebudowy ul. K ilińsk iego i  ul. Dłu 
gicj. U l. Długa będzie przebrukowa- 
na używaną kostką kamienną. N a  od 
cinku od ul. K reta  do pl. K ra s iń ­
skich, spowodu zbyt w ielk ie j szero­
kości jezdni, pośrodku ul Długiej u- 
rządzony będzie zieleniec kilkume­
trow ej szerokości.

Przed  gmachem Min. Spraw iedli­
wości ułożony będzie asfalt. Poza-

Zycie w wiecznym mroku...
J a k  racfzą so bie  o c i e m ^ a l i  m s z y c y

W  zapadłym  b arze , gd z ie ś  ua L u d z ie , k tó rzy , m im o w ie lk ich  
C zern ia k ow sk ie j, czy  W o ls k ie j,  p i n ie ra z  zdo ln ośc i, skazan i są na 
ian ym  gośc iom  do słuchu g ra  o r- rzęp o len ie  w  p o d le js zych  spelun-
k iestra . M oże to  b yć  h a rm on ja  i 
skrzypce, czasem  fo r tep ia n , cza­
sem n a w e t s łych ać śp iew an e  re ­
fr e n y  s z la g ie ró w ... sp rzed  roku. 
Sm utn i to  m u zycy . Żaden  skocz-

tem asfalt będzie ułożony również l n y  ooerek , żadn e n am iętn e  tan go
na ul. K ilińsk iego na odcinku od 
Podw ala do ul D ługiej. W szystk ie 
te roboty będą rozpoczęte w  najbliż­
szych dniach.

n ie  zm ien i k am ien n ego  w yra zu  
tw a rzy , na k tó re j tra g ic z n e  b ru z­
d y  w y ry ło  n ieszczęśc ie .

T o  m u zycy  oc iem n ia li.

kach p rz e z  ca?e sm utne życ ie, o 
ile  n a w et tę m ożność pozos taw i 
im  k on ku ren c ja  m uzyków , k tó rzy  
w id zą , są  ż y w i i w ese li.

P ra c a  oc iem n ia ły ch  je s t  bardzo  
ź le  p ła tn a . Od je d n e go  do trzech  
z ło ty ch  za  w ie c zó r . P rz ew a żn ie  
tr zeb a  s ied z ieć  do rana... A  p rze ­
c ie ż  i < tę  zabó jczą , w y ja ła w ia ją ­
cą p ra cę  tak  te ra z  trudno .

< J u i  w k r ó t c e

Zabłyśnie światło w kTHertowe
Od kilku  m ies ię c y  S ta ry  R em - i m usi nada l iść  ró w n o rzęd n ie  ze

b e r tó w  co  nocy to n ie  w  c iem n o­
śc iach . M im o , iż  są in s ta la c ie  do 
e lek try czn o śc i- n em a  św ia tła  na 
u licach . S p rz y ja  to  oczyw iśrtie  
w s ze lk ie g o  rod za ju  szu m ow in om  
—  w  R em b erto w ie  w  n ocy  n ie  b y ­
ło b e zp iec zn ie  po 1 0 -e j g od izn ie .

S n raw a  e lek tro w n i rem b erto w - 
sk ie j poru szan a  b y ła  w  p ra s ie  n ie 
jed n ok ro tn ie . W y tyk a n o  e lek tro ­
w n i ró żn ic ę  c e n y : 72 g r. za  kw  , 
p cdczas  g d y  w W a rs za w ie  pla,u 
s ię  56 g r . O n a  e lek tro w n i w  R em  
b e rto w ie  b y ła  w y żs za , ś w ia t ło  g o r  
sze P r z e r w y  w  d os ta w ie  p rądu  
dość częs te

O sta tn io  jed n ak  w szys tk o  to  za ­
czę ło  s ię  zm ien ia ć  na lepsze.

Jako jed n ą  z p raw d oood ob n ych  
pr*zyczyn te g o  z ja w isk a  p o z w o li­
m y sob ie  za cy to w a ć  tu ta j s łow a  
m in is tra  F lo y a r  - R a jch m a n a : 
„N a jp o tę ż n ie js z a  d źw ig n ia  do za ­
h am ow an ia  spadku i zw ięk szen ia  
p ro d u k c ji e lek try c zn o śc i b y ło  ob­
n iżen ie  cen prądu , k tó re  m u sia ło

K IN A
A D R IA :  „Całuj mnie jeszcze".
AM UR- „Jasnowłosy sen”  i „Dziw  

ny dom” .
A N T iN E A : „Kajdany życ ia " i

„Zw ycięstw o Czarnego Dżeka".
A T L A N T IC :  „Zem sta pana X “ .
A t  O LLO : „C zarny kot".
A S : „O rły  na uw ięzi", „ W  krainie

C A P ifu L :  „Rozw ódka” , Jod.
CASUSU: „Kom eta - Orchidea” .
C O LO SSEU M : „D w a ocean y" I

rewja.
COLOSSEUM (Mata sala ): „Bcha 

terowie czynu” .
CORSO; „P od  pręgierzem” , „Ha 

zard życia” .
C R IS T A L : „W  pogom za złotem", 

„M aty  przyjacie l".
E R A : „u ob ie ta  kameleon* i ..Bu­

ster nawarzył p iwa".
FAM A: „D w a oceany” , „A rysto­

kraci podziemi” .
FORUM: „Marsz. Rakoczego", „Hat 

i Pachon” .
O Lu K lA  „M iasto - W iJm ”
K O M ETA: „Głos suazańca” , rewja.
M E W A : „Odm ęt ulicy”  i „Panien 

ka“  oraz „M iljon  .
M AJEST1C: „Qno Vadis".
M a S K A : „fikM iazą" i „Pryw atne 

życie Henryka V I I I " .
M A R ? : „Serce wiecznie młede", 

„M o je  marzenie to T y " .
MIEJSKIE: , Rozkoszne kłopoty” , 

„K luo dżentelmenów’'.
N O W A  fO M IiO L A : ..Kobieta z

rejestru " i „U rw is  z H iszpanji".
N O M Y  S P L E N D ID : „Sztuka ży ­

c ia " i rewja.
OKO P R A S K IE : „Powrót Ghcrloc- 

kn Holm esa" i „Ja w dniu T y  w no­
cy ".

PA N : „Ks.aże A P tad i,'
P E T IT  T R ltN O N : Skandal w  Bu­

dapeszcie” . „M iłość na rozkaz” .
P O P U L A R N Y  (Zam ojskiego 20). 

„Pożegnanie z bronią", „Zwycięska 
horda

P R O M IE Ń : „O rły  nn uw ięzi" i l  
„Donovan“ .

P R A G A : „Hopla hop", „Mk-ctO pod 
terorcm” .

R A J : „Czerwony Ślad", dod.
R O X V : „Tajem n.ca profesora Hur- 

grom a".
S T Y L O W Y : , Kohiaty w jego ży ­

ciu1.
SOKoL: „Banita” i „Ewa”

D o d a t  :o w e  z a p i s y
d o  s z k ó ł  p o w s z e c h n y c h

D la dzieci, którycn rodzice nie za­
pisali do publicznych ' szkół po­
wszechnych na v  ioenę i .  b „  zostały 
zorganizowane dodatkowe zapisy, 
które odbędą się w p iątek, 17 b. m „ 
i w  sobotę, 18 b. in., od godz. 9 do 
1 1  rano w  następujących punktach: 
p rzy  ul. K aro lkow ej t>4, M iedzianej 
8 , N a lew k i 2-a. H ożej 13 i  Szerokiej 
17 (lokale j szkół powszechny n ). 
P rz y  zapisie należy przedstaw iać 
metrykę, urodzenia i  świade,ctwo o 
powtórnem  szczepieniu ospy. Zgło­
szone do zapisu dzieci będą podda- 
wTanc badaniom lekarskim. O p rzy ­
jęciu  zgłoszonego dziecka do szko­
ły  rodzice otrzym ają zawiadomienie.

Wyścigi konne
Z A P IS Y  N a  DN . 15 S IE R P N IA

GON. 1. Dyst. 2200 m tr.: B rytan­
ja  i Giralda.

GON. 2. Dystans 2100 m tr.: Lasz­
ki Jarosław i  Kaboga.

GON. 3. Dystans 1100 m tr.: N ervi 
i Isola Bella.

GON. 4. Dystans 1600 mtr.: Adria, 
K iw i I I  Varahand, Nalęc: » B“ au, A - 
more canta, Fra Diavolo i Fortissima.

GON. 5. Dystans HOu mtr.: Han­
dicap, N itka, Indoienee, Garuffa, Ca- 
re...cz, Ł c tr  i Łoza.

GON. 6. Dystans 3000 m tr.: Kabo­
ga Goto, Murat I I ,  Fu lgor, F ig larz, 
Liuan i Dumping.

GON. 7. Dystans 1100 m tr.: Lasz­
ka II,  Nemrod, Damascenka, Rabuś, 
A lerte, Chaileston, Naoaść i Tomanu,

GON. 8. Dystans 1600 mtr.: Dc-re- 
mi. Briłotta, Peatrice, Carmen I I I ,  
La la  Rculch, Wisienka, Belgrad, N i­
ke i Oni Pourras.

GON. 9. Dystans 1600 m tr.: Intruz, 
CR nia, Kunata, Divine, Prmcesae, F i- 
ladelfja, Great Sport i Fenik?

N A S Z E  P Y T Y :
1) Giralda.
2) Jarosław.
3) Icola B elL .
4) Nałęcz, K iw i II,  Fortissima.
5) Łotr. Carewicz, N itka.
6) Dumping. Fu lgor, Goto.
7) A łcrtc, Nem roc. 'Oamascenka.
81 Qui Pourfas, Lata Roukh, Do-

rc-mi.
9) Prineesse, Great Sport, F ila- 

dehia.

n Ml L E M M S i d

i Z F a j n c y i
p i t lO

.  L E iZ N O  ? 6

1 9 r. —  9 w.

w e .  s k ó r n e

STARO M IEJM ilL: „Pat. Patachon, 
ja u o dzieło wojny, dod.

U C IE C H A : „Bunt m łodzieży".
U N .IA : .Ir. dzie ::a l ir : ' am i", „Pcd  

szubienica” .
,,VARIL'I E K INO” (gmach C yrku ): 

Rew ja ” Oni tańczą” i Komedia „12 
Krzeseł” ,

z ja w isk a m i w  n rzem yś le  i r e s z c :e 
gosp od arstw a  n a ro d o w ego  B y ło ­
by paradoksem , brzem iennym i w  
k on sekw en cje  n ie  do da row an ia , 
gd yb y  m etod y  s tosow an e w  d z ie ­
d z in ie  e le k t ry f ik a c ji  w  P o lsce  mia 
ly  na celu  w s tec zn e  idee, o d e rw a ­
ne od r e s z ty  ży c ia  gosp od a rczego . 
D la te g o  też, aby  w  sam ym  za rod ­
ku un iknąć k o n flik tu  te j na tu ry, 
D rzem ysł e lek try c zn y  p rzod u jący  
i p rzyw ies za ją cy  postęp  in n ych  ga 
łę z i g osp od arstw a , m usi r ó w n ie ż  
p rzod ow a ć  w  dostosow an iu  się  do 
w ła ś c iw e j nam  w  dob ie  obecnej 
s tru k tu ry  g osp od a rcze j k ra ju .

M am y  pud tym  w zg lęd em  dość 
lic zn e  p rz yk ła d y  Is tn ie ją  bow iem  
w F o ls c e  e lek tro w n ie , k tó re  po­
s ia d a ją  zd row e  p od s taw y , ob n iża ­
ją  sam orzu tn ie  ceny', sto-sują no- 
— wgnu..iiL mmmi im—

w oczesn e z ró żn ic zk o w a n ie  zasady 
p o lityk i t a r y fo w e j  i one to  w ła ś ­
n ie. pom im o kryzysu , d ź w ig a ją  w  
g ó rę  k rz y w a  zu życ ia  e le k try c z ­
ności.

P ra w d z iw ie  n o w oczesn y  e le k try  
f ik a to r  n ie  p ow in ien  zn ać  g ra n i­
cy  obn iżan ia  ta r y f.  B ow iem  ta  
w ła śn ie  ty lk o  d ro ga  p ro w a d z i do 
zw iększen ia  p ro d u k c ji o ra z  os ią ­
ga n ia  n a jw y żs z eg o  w sp ó łc zyn n ik a  
w yzysk a n ia  za in s ta lo w a n e j m o­
c y " .

T e  w ażk ie  s łow a  n ie w ą tp liw ie  
d o ta r ły  i do e lek tro w n i rem ber- 
to w sk ie j, gd y ż , ja k  s ię  d o w ia d u je ­
m y os ta tn io  cena prądu  m a być  
n ie zn aczn ie  obn iżon a. J eś li n ie  bą 
d zie  obn iżon a do ceny w a rs za w ­
sk ie j to  je d y n ie  d ę t e g o ,  że za 
ró żn icę  cen zostan ą  o św ie tlo n e  u- 
lic e  R em b ertow a .

P r y w a t n a  S z k o ł a  P o w s z e c h n a  j 
P r y w a t n e  G i m n a z j u m  M ę s k i e  i

z pełneml prawami szkół państwowych (kat. A)

i m .  E D W A K G A  R O S i T A U K A
E W Ł L I N T  K L E F D W E i

y  W a r s r u w i e ,  u l .  ^ o l n a  4 5 > a ,  t u t .  £ . 1 4 -  2 5

Erzam in wstępny IS  sierpnie-

Sckoła rozporządza dwoma w olrem i od opłaty za nuukę miejsca­
mi, jako stypendjami, ufunnu w i  nenii p rze. dyr. Henryka zelichow- 
skiego dla dwóch niezamożnych uczniów. Piarwszeństwo m ają sie­
roty po byłych wojskowych nrrnj polskiej (bez różnie wyznania) 
Zgłoszenia j informacje kierować: Hoża 37, m. 1, Henryk Żeli­

chowski.

U stan ą  w ię c  sp ory  z  e lek tro w ­
n ią  o  o ś w ie t la n ie  u lic  i o tak  w y ­
gó ro w a n ą  d otych czas  cenę prądu 
z e lek tro w n i rem b erto w sk ie j. R em  
b e rtó w  zaczn ie  b y ć  podobn ym  do 
in n ych  k u tu ra ln ie js zy ch  m ie js co ­
w ośc i p od sto łeczn ych , a w szys tk o  
to d z ięk i ob yw a te lsk iem u  stan o­
w isku  w o jsk a , gdyż, ja k  w iad om o  
m ieszkań com  R em b ertow y , e lek ­
tro w n ia  s tan ow i w łasn ość  ta m te j­
s zego  C en trum  W yszk o len ia .

. J eś li sp raw a  zostan ie  tak  za ­
ła tw io n a , ja k  p iszem y, b ęd z ie  to 
ró w n ie ż  n ie w ą tp liw ą  zas łu gą  do­
w ó d cy  C entrum , pułk . O lb rych ta . 
Z czasem  u su n ięte  zo stan ą  i inne 
d o le g liw o ś c i n a tu ry  „e le k try c z  
n e j" ,  a w ię c  da lsza  rozbu dow a  
ą iec i cp p rz y  fin a n so w ym  w sp ó łu ­
d z ia le  za in te resow a n ych  je s t  zu ­
pe łn ie  m oż liw e .

Krwawy epilog sądu polubownego
w  ra bina cie

J ó z e f R ybak , (K ro c h m a ln a  3 0 ), 
b u ch a lter , zn a ł od k ilku n astu  la t  
M e lę  P e re is z te in ó w n ę , (K ro c h m a l 
na 3 1 ), córkę w ła ś c ic ie lk i ja tk i z 
d rob iem . P o n iew a ż  m atka  w d ow a  
nie ch c ia ła  dać ze zw o len ia  na 
ślub, R yb a k  p rzed  6-ciu  m ies iąca  
m i p o w ra ca ją c  z ko lpgam i i na rze  

czoną z dan c in gu  w „A t la n t ic u " ,  
poś lu b ił P . na ul. W a lic ó w  w  o- 
becn ośc i trze ch  św iadków , G dy 
n astępn ie  Rybak udał s ię  z żoną 
do rab in a  K es ten b e rg a  (K ro c h m a l 
na 1 7 ), ten  o św ia d c zy ł —  po w y ­
s łu chan iu  św iad k ów  —  że ślub 
je s t  fo rm a ln y . M a tk a  n ie  p o zw o ­
liła  córce  n a  w y p ro w a d zen ie  się 
do m ęża, s ta ra ją c  s ię  w sze lk iem i 
sposobam i, ślub u n iew ażn ić  

g d y ż  córka  m ia ła  lep szego  kan d y­
data, h a n d la rza  drobiem , C haim a 
Lu Zera  (  W o lsk a  144 ). —  W  te j 
sp ra w ie  od b y ła  się w c zo ra j w  ra 
b in ac ie  „ d in to jr a "  (s ą d  po lu b ow ­
n y ) ,  a żeb y  ten  zw ią zek  m ałżeńsk i 
u n iew ażn ić . R a b in i K a n a ł i Z y l- 
b erszte in , po w ys łu ch an iu  m ałżon  
ków  i św iadków , o św ia d czy li, iż  
w yrok  w te j sp ra w ie  zapadn ie  za 

k ilk a  dni.

W te d y  p om ięd zy  zeb ra n ym i w y  
n ik ła  g w a łto w n a  sp rzeczka , k tóra  
za m ien iła  s ię  w  bójkę. W y w o ła ł 
ją  p ie rw s zy  w u ja szek  m łodej m ał 
żonk i Jan k ie l Szm ul M ucha. 0 -  
św ia d e zy ł on, że ja k o b y  w  czasie  
aktu ś lu bnego  R yb ak  oy ł bez ka­
pelusza . W  czas ie  a w a n tu ry  s io ­

s tra  M e li, E s tu s ia  u g ry z ła  R yb a ­
ka w  le w y  p o liczek . N a s tęp n ie  
m ąż E stu s i, fJatan  L ew k o w ic z , u- 
d e rzy l R ybaka, os ta tn i z ra n ił go 
p i°ś c ią  w  tw a rz . P rzód , p o lic ji  
za jś c ie  z lik w id o w a ł, p o le ca ją c  
w szys tk im  uczestn ikom  loka l rab i 
natu opuścić. —  N a  k la tce  scho­
d ow e j Chaim  L u z e r  u b liży ł k o le ­
dze R ybaka . M ennchem u P a n k ie ­
w ic zo w i (K io e h ra a ln a  3 1 ), po­

czem  u g ry z ł go  w  k la tk ę  p ie rs io -

Wypadki I Kradzieże
Z A B IT Y  P R ZE Z  PO C IĄ G

W e wsi Solrpse, m iędzy stacjami 
Ursur i W łochy, dostał się pod po­
ciąg 42-letnl Stanisław Kupiciel, 
mieszkaniec te jże  wsi. Doznał on po­
rażenia g łow y i ogólnego potłucze­
nia. N ieszczęśliw ego w stanie ciężkim 
przewiezione pociągiem  na dworzec 

, Główny, skąd Pogotow ie zaorało go 
' do szpitala Dz. Jezi a, gdzie K. vkrót 
ce zmarł. ”

K A Ł A M A R Z E M  I  SU SZKĄ 
Dc ambui itorju ir Pogotow ia  „g ło ­

sił się Icek G aj*-, (Leszno 56), w ła­
ściciel składa dyk t przy ul. Ogrodo­
wej 18. Oświadczył,on, iż  został ude­
rzony kałamarzem przez Moszita Ro- 
/finkiera, ojca b. pracownika składu, 
zam. Now olip ie 53 Lekarz 0p itrzv i 
Gajerowi ranę tłuczona głów- Pu kii 
ku minutach dc tegoż amouiatorj m 
zgłosił się Icek Zelik Rozehkier, (N o  
wolipie 53), który m iał potłuczoną 
twarz, czoło i ręct R. podeł się zi 
wspólnika wspomnianego składu. W 
czasie wynikłej °p-zeczki Gajer miał 
uderzyć R suszką, w tedy w  opronie 
syna stanął ojciec 1 uderzył G. kała­
marzem. 'Według zeznań G., zatarg 

w ą i  rękę  D ru g i p o lic ja n t  z a jś c ie  wyniki na tle  porachunków pienięż- 
z lik w id o w a ł, p oczem  R yb a k  i P a n - ny^h. Polic ja  V I I  komis, sporządziła

protokół.
U P A D E K  Z  H U ŚTAM  K l

k ie w ic z  z g ło s il i  s ię  na s ta c ję  P o ­
g o to w ia . —  Z a zn a czyć  n a leży , że 
w  r. ub. M e la  P , będąc na w ie c zó r  

ku w  sa li P a ry s k ie j (M u ra n o w - 
ska 34 ) b y ła  odu rzon a  a lkoh o lem  
p rzez  k ilk a  m łodych  u czes tn ików  
zabaw y, k tó rzy  n astępn ie  zam ie ­
r za li pannę w y w ie ź ć  na m ias to  i 
zn iew o lić . 1

W  ob ron ie  c zc i M e li s tan ą ł w ó w  
czas Rybak, p rzew ożą c  pannę do 
domu.

Ceny w Warszawie
Ne czwartek, 1C b m., obowiązu­

ją  następujące najwyższe ceny pod­
stawowych artykułów  spożywczych 
na rynku warszawskim : chleb p ytlo ­
w y —  33 gr., sitkowy i  razow y —  
28 g i.  za kg.j bułki pszenne— 5 gr., 
ja jka  świeże —  7 gr. za sztukę, mle­
ko 110 m iarr —  25 gr. za litr , słoni­
na —  1  zł. 80 gr., mięso uboju w ar­
szawskiego: wołowina —  1  zł. 50 gr., 
w ieprzowina —  1  zł. 60 gr., cielęci­
na — 1 zł. 75 gr., uboju zam iejsco­
w ego: wołow ina —  1 zł. 30 gr., cie­
lęcina —  1 zł. 50 gr., masło desero­
we I I  ga i. —  2 zł. 10  g r.: osełkowe—  
1 zł. 95 gr., wszystko za kg. w  sprzc 
dąży detalicznej.

Btanftety meldunkowe
Z a w iły  system  m eldu n kow y obo 

w ią z u ją c y  obecn ie  w  W a rs za w ie  
u legn ie  w  n a jb liż s zym  czas ie  za ­
sadn iczym  zm ianom . W y d z ia ł E w i 
d en c ji Lu d n ośc i Z a rządu  M ie jsk ie  
go  op ra cow u je  n ow y  w zó r  kart 
m eldu n kow ych . W  m ie jsce  dotych

P rzy  uf. Spokojnej 3 5, spadł z huś­
tawki 8-letni Ryszard Rupkowski, 
uczeń, (Syb iili )9. Chłopca, ze złam*, 
ną lewą ręką przewiózł mo na stację 
Pogotowia.

P R Z E J E C H A N IA  
W óz przejerhai na tzrenie miasta- 

3 grud u Jelonek, 7-letniego Henryka 
Kacprzaka, ucznia, (zam . tam że). 
Chłopiec utrzymał ranę szarpaną pra 
wej stopy.

Rowerswstf przejechał przy zbi"gu 
ul. Przeb ieg i Muranowskiej, IL -let­
niego S~v.i< Srebrnika, ucznia, (P rze  
bieg 1), który otrzym ał ranę szarpa­
ną lewego podudzia. Pogotow ie, po o- 
patrunku, przewiozło Kacprzaka do 
szpitala Dz. Jezus.

B y ł czas, że  lu d zi, k tó r z y  po* 
k oń czy li in s ty tu ty  m u zyczne ś lepo  
ta  w yga n ia ła  na w a rs za w sk ie  p o ­
dw órza , na żeb ry . A le  m ieszkań cy  
w iększych  i n in ie js zych  kam ien ic  
p rz y zw y c za ili s ię  ju ż  do lic zn y ch  
o rk ie s tr  „ ia z zb a n d o w y c h ", k tó re  
n iesk ładn ie , a le  z. tu petem  i w rza  
w ą  od b ęb n ia ją  n iem a l cod zien n ie  
ja k iś  fo k s tro t.

D la  oc iem n ia łego  a r ty s ty  cza ­
sem spad ło  z  ja k ie g o  okna 1 0  g r o  
szy, czasem  nic...

Z a c z ę li s ię  g a rn ą ć  do s ieb ie  i 
zrzeszać . Ju ż od  66 -ciu la t  is tn ie ­
je  w  s to lic y  T o w a rzy s tw o  O c iem ­
n ia ły ch  M u zyk ów , za ło żon e  p rz e z  
m is trza  Jan a  P op oń sk iego . B y w a ­
ło  w  m em  g o r z e j i le p ie j .  P r z e d  
w o jn ą  za rob k i b y ły  w ięk sze , spo łe  
c zeń s tw o  p o c ie ra ło  su b syć ja m i, 
to  te ż  u zb ie ra ło  s ie  15 tys . ru b li 
—  b y ły  z  te g o  ja k ie ś  p rocen ty ...

P r z y s z ły  p o tem  n o w e  czasy. 
P rz e lic z o n o  ru b le  n a  z ło te , skur­
c zy ł s ię  ryn ek  p ra cy , w  k a w ia r ­
n ia ch  za in s ta lo w a n o  rad jo ... Spo­
łeczeń s tw o , z a ję te  w ła sn em l k łop o  
tam i, p rzes ta ło  s ię  in te re so w a ć  lo  
sem n ie s zc zęś liw ych .

A  p rz ec ie ż  T o w a rzy s tw o  is tn ie ­
je . O s ta tn io  zrze s za  5(>-ciu n ie w i­
dom ych  m u zyków  z rod z in a m i. 
G łów n ie  p ro w ad zo n a  je s t  a k c ja  
p o ś red n ic tw a  p ra cy , a le  p osu w a  -y, 
s ię  ba rd zo  oporn ie

W ła ś c ic ie le  lo k a li r o z ryw k o ­
w ych  u stosu nK ow u ją  s ię  n iep rzy - 
ch y ln .e  do o c iem n ia ły ch  m u zy ­
ków . B o ją  się, ż e  n a p ię tn ow a n e  "  
tra g izm em  tw a rze  zm ro żą  hu m or 
gośc i, m im o skoczn ych  d źw ięk ów  
m uzyki. • ■•'t

N a  p ię ćd z ie s ię c iu  zrzeszon ych  
p ra cu je  ob ecn ie  za le d w ie  d z ie s ię ­
ciu.'..

A  re s z ta ?  —  T o w a rzy s tw o  op ie  
ku je  s ię n im i, ja k  m oże. U zb ie ra ­
ny z  tru dem  40-to ty s ię c zn y  kap i- 
ta lik  d a je  p rocen ty , coś n ie  coś 
w p ływ a  od o f ia r n ie js z e j  częśc i 
spo łeczeń stw a  i tak  —  jak oś  s ię  
ży je .

* W ś ró d  b ezrob o tn ych  zn a jd u je  
sie r ó w n ie ż  os iem  k ob ie t. Jak re-otf  
g o z  h a rtu  ducha w ym a ga  trw a n ie  
p rzy  życ iu  i ro d z in ie  w  ta k  c ię ż ­
k ich  w a ru n k a ch !

P ow in n iśm j w szy scy  zrozu ­
m ieć, że  na całem  sp o łeczeń s tw ie  
p o lega  obow iązek  p o p a rc ia  dot­
k n ię ty ch  n ieszczęśc iem  ś lep o ty  a r  
ty s tów . D a ją c  im  p ra cę  u ra tu je ­
my ich  ta len ty  i p o zw o lim y  im  
w o gó le  żv ć

(p . )

Ogłoszenia drobne
D P 7 D L ! « 1 T  Y  inteligentny, star-
D C Ł n l i a U i r c i  szy .człowiek zn ie- 
letnim synem r,a utrzymaniu bez da­
chu nad głową b lag f miłosiernych 
czytelników o pracę. Łaskawe -g ło­
szenia Adm inistracja AB C  Zgoda 1, 
p c i M. Ł .“ .

jftjP i ł  f l  V  zdrowe, sm aczn e, tani*. 
•  B I H U I  MarjaMachynia Żórawia 45

Seminarium Ochroniarskie z pra­
wami państwowem' Leokadj' ’lu - 

rzańskiej, Chmielna 10, przyjm uie 
uczennice od lat 14 ze szkoły pow­

szechnej, zawodowej, handlowej, g im ­
nazjum, setni nar jum.

ę T Ą A i r i A  uczennicy, ul.. Ks. 
J I M I l L J M  Skorupki 14 m 11 (dawn. 
Sadowa). Warunki przystępne, du umó­
wienia na miejscu w godz. od 10-ej — 
2-aj pp.

K . B . H .
Kursy Puchalteryjno-han­

dlowe koedukacyjne

t o *  iM M O W S i l®
WARSZAWA, KRŚLĆWSKA li

Telefon 612-11. 
PR O G RA M  BEZPŁATNIE

Szkoła pry\v„tna powszechna H ele­
ny O lerdzldej. Wa -echa 15. f* zy- 

. 'jgotowuje do Gimn. Państ. Oplata 
czasow ych  k ilku  kartek  w yp c in ia - 05 zł. miesireznie. N iczam :żir 'n i ulg . 

nych d la rząd ców , w p row a d zo n y  
zostan ie  jed en  fo rm u la rz  o zn a c z ­
nie zm n ie js zon e j ilo ś c i rubryk .
N ow o  karły
zyw ać  m a ją  od p ie rw szych  dni ja. 
października.

POTRZEBNA

K  A  D  J O

środ a , dn. 15 s ie rp n ia

8.30 „K iedy  ranne wstają zorze™. 
S.35 Muzyka popularna. 8.38 Gimna­
styka. 8.53 Muzyka 'p ł. ).  9.05 Dzien­
nik poranny. 9.10 M uzyka (p  .). 9.20 
Chwilka pań domu. 9.25 Muzyka 
(p ł.). 9.55 Program  na dzień bieżący.
10.00  Trui.smisja nabożeństwa z K ra  
kowa. 11.57 Sygnał czasu. 12.00 H e j­
nał. 12.03 Wiadomości meteor. 12.05 
Poranek muzyczny. 13.00 „O  pracy 
twórczej różnych kom pozytorów ". 
13.10 Muzyka lekka 3 3.45 „W ędrów ­
ki-po kraju, w  krainie suwalskich je ­
z io r". 14.00 Koncert zespołu N in y  
Mańskiej. 15.00 „Jakie są nasze te ­
goroczne :biory“ . 15.35 Polskie pio­
senki (p ł.). 15.25 „P rzeg ląd  rwnków 
produktów rolnych". 15.35 Polskie 
piosenki (p ł.). 15.45 „Sadownictwo na 
własne potrzeby i sadownictwo han­
dlowe". 16.00 Koncert popularny z 
Ciechocinka pod dyr. Bronisława 
Szulca. 16.30 Muzyka lekka (p l.).
71.00 Przegląd teatralny. 17.10 Kon­
cert muzyki polskiej. 18.00  F ragm ent 
teatralny. 18.15 Koncert orkiestry I 
Pułki Piechot; Legjonów  (T r. z W ił 
na;. 18.45 „Wybuch wojny —  wspom 
nit nia osobiste" — Wygi. W asylew- 
ski. 19.00 Rozmaitości. 19.1U Program  
na drier następny. 19.15 Dawne ] io- 
senkl w  wyk. Chóru A lo jzego  Za­
remby. 19 40 Recital śpiewaczy W ik- 
torji "flkwarczewskiej. Jerzy Lefeld. 
W program ie pieśni polskie. 20.00 . 
„M yśli wybrana". 20.02 Feljetor. . 
aktualny. 29.12 Muzyka lekka (p ł.)- 
20.30 Koncert polskiej kapeli ludo-

____________________ w ej Dcirrin.-p. skiego i Suchockiego
• i (T r. do Bc-m Szwajcarskiego). 21.15 

sluż..ea do wscys, Dzieuęik, wiec-orny. 21.25 Koncert
'„'ego ze ' itinzyki lekkiej w 'w yk . Ork. P. U

i gutov,’an'a. O ferty  22 00 Wiaćhorności snortowe. 22.15m eldunkow e ofcowia- Pfiffp3
sktedac sub. Aora^nistra- Sz?£ł*.om zw ycopk.ej piosenki (T r.
cja. Zgoda 1 lub tel. 205-00 od 7 do je  Lw ow a). F&5.C0 Wiad. meteor. 

*7.45 rano. • 1 23.05 Muzyka taneczna (p l.).


